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Wiadomości ustaia, (alnfonicznie  listowsua przyj- 
muje redakeya (telefon 619) өй goda, 7 rano й 
godz, 8 winczoram. Rękopisów ule zwraca eip 


„Nowiny“ wychodzą codziennie. — Cena numeru 3 ct. (6 h.) — W poniedzialki i dni poświąteczne 2 centy. 


r EG ORARGGOWAA 
Prosimy | 

odnowić prenumerat 
na drugi kwartał. | 


przesądzać o składzie przyszłej Dumy, пів! 


przywiązujac zresztą do tego przesądzania 
stanowczości. Dwie partye mianowicie prze 


prowadzeją w większości swoich wybor- ` 


ców: kanstytunyjno-demokratyczna („ka- 
deci") i związek październikowców. Wy- 
borcy reprezenlujący prawicę i lawicę, wy- 
chodzą z urn w wyraźnych ułamkach. Te 
rezullaty skłoniły „Вой“ do sądu, że przy 


prostu auanaacyę, nietylko niezmiernia рену- 
miatycznymi wnioskami, do których autor 
doszadł w apro finansów rozyjakich. ala 
także dlatego, йв autorem tym jeat wysoki 
urzędnik pruski. Ta outatnia okoliczność 
bylin nawet powodem przedstawień 1 plomia- 
tycznych ze strony Кпвуі w Berlinie Jak 
zań niewygodną okazała sią książka Martina 
|dla rządn rosyjskiego, świaluzy fakt, ża mi- 


Każdy nowy abonent otrzyma bezpłatnie "zła Duma Бейле stanawcza opozysyjną i |nisterstwo skarba w Petershurgn, deleg wa- 


тузо: 
„GDY NARÓD DO BOJU" 


że znakomitemi karykaturami, 


Prenumerata „Nowin“ wynosi w 

mieście miesięcznie 1 K 40h, na prowin- 

cyi} K 50 b: — twarlalnie 4 К 20 hb, 
względnie 4 K 50 h. 


Z CARATU. 


Dobra widoki konstytucyjnej 
opozycy!. 

Machina wyborcza jest już w pelnym 
ruchu I w cesarstwie i w Królestwie Pol- 
skiem. Są ta pierwsze stadya ruchu Ale 
hądź co bądź mechina idzie. 

А że w cesarstwie puszczona ją wcze 
śniej, telegramy przynoszą tyle pierwszych 
rezultatów, że z nich można już coś nieccś 


Wybory. — 


nstąpić. 

Zwycięstwa, jakie odnoszą kadeci, po- 
mimo represyj, słosnwanych до ik zebrań 
przedwyborczych, lub może dzięki tym re- 
presyom właśnie, zasiugują na baczną na- 
szą uwagę. Watyńcy anani działacze taj 
partyi poprsechodaśli. W okręgu petersbur- 
skim poprzechodzili nawet w sposób try- 
umf Ing. Nastrój społeczny, sprzyjający 
kadułom, odbił się na Litwie w pewien 
obchodzący nas sposób : mianowicia uczy- 
nit prawie pewnym wybór w Wilnie i w 
Mińsku Polaków. 

„Konstytucyjni demokraci" są stano- 
wczymi zwolennikam? autonomii Królestwa, 
Przyszłe bankructwo Rosyi. 

Nowa książka Martina. — „Вий Rosyi 
jast największem oszustwem". — Rewulucya 
agrarna. — Berlin metropolią świata. 

Rudolf Martin, santor rorgłośnega dzieła o 
przyszłości Ronyi, która w lecie r. z. roze- 
szlo nią w ciągn dwóch miesięcy, budząc po- 


те interesują у satyryczny kalendarzyk |®® br, Witte i p. Durnuwo zmuszeni będą |ło окоро komiayę, która miała «гб daty 


do stosownej odpowiedzi Martinowi, 

Co zrobiła ta komisyn, dotąd nia atychań, 
Ala Martin tymczasem wydał nową książkę 
o przyszlości Вовуі, jeszcze penymiatyczniej- 
arą niż poprzednia. 

Martin kladzie nacisk największy na zna 
czenie rolnietwa dla przyszłości Ronyj. po- 
nieważ 87 procent indności rosyjskiej żyje 
ж rolni twa, Przyszłość Бозу! leży na wsi, 
nle na *akiej wai, które ginie obecnie w bro- 
dzie, ciemnocie, nędzy i przesądach. Wojna 
1 rewolucya uczyniły niebozpieczeństwa лісу» 
płacalności Rosyi wprost be.pośredniem. Ja- 
żeli kapitał zagraniczny nie da sią znowu, 
wbrew zdrowemu roznmawi, przynęcić do Ra- 
ayi, ta niewypłacniność ta јоз obecnie Iataie- 
је. Padobnie jak było wa Francyi, tak za. 
równo stania się w Romy, mianowicie bin- 
bructwo państwa będzie równocześnie i uknf- 
klem i przyczyną rewólncyi, Na początku 
1908 r. rawolacya zmniejszyła rosyjski ma 
jatek narodowy во najmniej o једеш milinrd 


Niezwykłe przygody 
Lupina słynnego złodzieja. 


(D.kańczenie). 

Jeden 2 ajentów ndpowiedział po chwili 
namysłu. 

— Trochę wody z tej oto karafki. 

Ganimard powąchał wadę, skosztował. 
Nie miała ani smaku, ат zapachu nad- 
zwyczajnego. 

Tego samego dnia baron wniósł oskar 
żenie przeciwko Arseniuszawi Lupinowi, 
osadzonamu w więzieniu Santé, o kradzież 
cennych rzeczy z jego zamku. 


Lupin daje pewne wyjaśnianiu 
Kiedy baron zmuszony był oddać za- 
mek swój do rozporządzenia żandarmowi, 
prokuratorowi, sędziemu śledczemu, repor- 
terowi t wogóle: tym ciekawym, ttórzy 


wszędzie się dostają, nawet tam, gdzie 
zupełnie ich nie potrzeba — baron nie- 
raz kroku swego Żaławał. 

Opinia pub iczna już się zajęła sprawą. 

Ukazały się najfantastyczniejsze domy 
sly. Przypomniano sobie legendowe po 
dziemie і w tym kierunku władze śledcze 
rozpoczęły poszukiwania.  Przetrząśnięta 
cały znmek od stóp do szczytu. Oglądana 
każdy kamień, podłogi, piece... Przy swie- 
tle pochodni zwiedzono wszystkie podzia- 
mia, w których niegdyś właściciele zamku 
składali zapasy żywności. Świdrowano na- 
wet skałę. Wszystko napróżno. Nie tra- 
ftono nawet na najmniejszy ślad koryta- 
rza podziemnego. 

— Wszystko to dobrze mówiono 
powszechnie — ale przecież obrazy i me- 
ble nie mogą zniknąć, jak widma. Trzeba 
je wynieść drzwiami, albo cknami, a lu- 
dzie klórzy je wynoszą. również wchodzą 
i wychodza drzwiami, albo przez okno, 

Przekonawszy sie o swej bezradności, 


ZDZISŁAW ZDA 


w Krakowie, ul. Sławkowska L. Зп. 
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NOWICZ 


POLECA 


wladza prokuratorska zażądała pomocy 
ajentów z Peryża. Postannwiono zwrócić 
się do Ganimarda, kiorego usługi nieraz 
już właściwie oceniono, Ganimard wysłu- 
chal w milczeniu opowiadania o kradzie- 
ży, pokiwał głową i rzekł: 

— Zdaje mi się, ża dotychczas sledz- 
two nie trafiło na właściwą drogę, obszu- 
kując tak starannie zamek. Rozwiązanie 
znajduje się gdzieindziej. 

— Więc gdzie? 

— Przy Arseniuszu Lupinie... 

— Więc pan jesteś zdania, że... 

— Tylko on шд! wykonać plan tak 
szeroki. Ala niech nie szukają ani podzie- 
mi, ani obracających się kamieni, ani in- 
nych tego rodzaju bzdurstw. Lupin nia 
używa takich staroświeckich spnsabów. 
To człowiek zupełnie współczesny. Pra- 
ате, aby mi pozwolono spędzić z nim go- 
dzinę. Wracając z Ameryki ulrzymywałem 
z nim stosunki jak najlepsze i nawet ro- 


zwolę sobie twierdzić, że Lupin czuje pe- 


ROEE гт ин, OWY 
Słynne obuwie amerykańskie z fabryki 


Florsheim & Company, W Chicago 


marek , pedczas gdy drugie tyle odpłyngło z 
państwa wskutek emigranci. 

Budżet rokyjuki na rak 1906, 
jast najwięąkszam naznatiwem w 
hlutoryi świnta. Położenia banków pry- 
watnych pogarsza же etale. Rozpoczynająca 
alọ kampania wyborcza rozbudzi ruch rewo- 
Imcyjny w całem państwie. Doma pańntwa- 
wa stanie віє centralnym organem геч пісуі. 
Caly więc rok bndżatowy od pierwszego do 
ostatniego dnia będzie atal pod znakiem re- 
wolneyi. Wohee tego wprost wyklnezo- 
ne, aby wypłacalność rosyjskiego państwa 
mimo ważystuie operacye kredytowe dala sę 
dlużej utrzymać. W ciągn ostatnich pięciu 
lt rząd rosyjski dopłacał rocznia da awvich 
kolet pn 186 milonów marek przeciętnie. 
Wi.dle wszelkiego prawdopodebieństwa, skarb 
roayjaki w clągn dalszych dziesięciu lat do- 
płuc do swoich kolei dwa mihardy warek. 
Nleraletnie od rewolucyi, joż sam defioyt ko- 
lajany należy uwatań ха dantateczną prey- 
czynę piemożnańci pokrycia olbrzymiego da- 
{суп prństwawego, który jeat największy w 
całej blaryi finansowej. Wszyscy znawcy 


romyjskich utaanunków ekonomicznych zgadza- 
Ja się na to, że chłop rosyjski i jego rodzi- 
na nie mają doat środków, aby alg doutate- 
W tym fakcie, wazyecy ja- 


arnie odżywiuó. 


luty, bankrnet+a państwa i wybuo m długo 
Аек ale] rawolucy. 

Wuhag beznadziejnego pałntenia finansów 
rosyjskich, pogoataje Козу! jako jedyny sku- | 
teczny йгойек ratunku dalnza wyciskanie ші | 
liardów a krajów, w których піокожапо ran- 
tą ronyjnką. Ala nawet najwyższe procenty, 
nmajniżana kursy amiayjne i najkrótsza ter 
miny płatności nie będą w możności uczynić 
ва dluinzy стаз kwitnąca ekonumioenie Niam 
ву | Francyę kontrybnentami Rosyi. Wigo 
przyjdzie bankructwa 

Rdmà kwentyi r nyjakiaj laty w otosun- 
kach agrarnych i problemia ekonomicznym. 
d mógłby w jednem pomódz chłopu ro 
п — a mianowicie, dając mu mo- 
in ś6 sdobycia oświaty і kapitułu na cala 
gospodarki intensywnej, Ale rząd tego nie 
esyni i nla nozyni. Aoi rząd, an! apoleczeń- 
atwa nie mogą zdecydować sią na zniesienie 


wnĄ sympatyę dla tego, kto gu potrafł 
aresztować. Jeżeli on będzie mógł, пе 
narażając „ dać mi pawne wskazówki, 
to z pewnością nie zawaha się uwolnić 
mnie od niepotrzebnej podróży. 

Zaraz po południu Ganimarda wprowa- 
drono do celi Lupina. 

Słynny więzień leżał na łóżku. Słysząc 
kroki, podniósł glową i krzyknął z ra- 
dości : 

— То dopiera niespodzianka |... Przykro 
mi bardzo, łu nie mogę przyjąć pana, jak 
by należało... Daruje pan, ale jestem tu 
tylko chwilowo... Boże, jaki jx jestem szczę- 
śliwy, że widzę wreszcie porządnego czło- 
wieku | Mam już dość tych szpiegów i la- 
paczów, ktorzy po dziesięć razy dziennie 
wy wracają mi kieszenie i przetrząsają skrom- 
my mój pokoik, ahy sią przekonać, ża nia 


komunizmu agrarnago i na pienie go 
idnalną. Wyniknia z tego 
a rewolurya agrarna, jakiej 
nie widział, Każdy miliard 


świat jeszcze 
franków, który Francya pożycza rządowi ro 


lub daja na cele guspodarstwa 
rosyjskiego zmniejsza jej majątek narodowy 
i czyni mniej odporną wobec Niemiec. Każdy 
miliard marek, która Niemcy zdołają тусо 
бё z Royi, będzie dla niemieckiego majątku 
narodowego ocalony i wzmocni pozycyą Nie- 
mise wobec Francyi. 

Dalej Martin proponuja 
kanclers państwa къай 
w celu zbadania pewnońci 


aby niemiecki 


Ъехрівевећві ча 
roayjakich роёуотек. Zmnsi to wielo niemie 
скіс kapitalistów da sprzedaży rosyjskich 
walorów. а Francya i Rosya hędą się айу 


lory przyjmować po wydatnym 
Jeżeli się jedoak doprowadzi do obni- 
tenia kuran papierów ronyjskich o 30 do 40 
pro, wśród niemieckich kapitaliatów zapanuje 
ogromne niezadowolenie Przesilenie obejmie 
bandel i przem, W takich czasach państwo 
i powinno uczynić 
dliamiecki kapitał ochronić 
przed szkodą. Francya i Rosya powinny 
ponosić akutki rosyjskiego bankructwa. Nia 
Petersborg, jak Sło ia marzą od lat 20, 
ule Balin będzie się coraz hardziaj stawał 
metropolią kontynentalnej Earupy. Z rawo 
Incyą roayjską kończy aig dla państwa nie 
| mieckiego okres młodości, a zaczyna sig 
nowa epoka wiąkaza i potężniejsza! 


Warszawy. 


| Napad na т!ввткап!в kalędza. 

| Z Warszawy donoszą: W sobotę sze- 
anastu łotrzyków, z ktorych żaden nie li- 
cayi węcej nad lat 20, urządziła zbrojny 
napad па mieszkania ka, prałata Jełowi- 
jekiego, zamieszkałego przy kościele św. 
Trójcy. na Selcu. Ks. prałata w domu nie 
było. Zbredniarze związali dwóch stróżów 
i kuchcika. następnie pochwycili kamerdy- 
пега i pod grod а rewolwerów kazali mu 
prowadzić się ha górą i wskazać kasę, 
udzia яң pieniądze, Wylękniany kamerdy- 
ner wadził rabusiów po pokojach, a zła 
czyńcy zaczęli wyłamywać szuflady, po 


wszystko, aby 


— Jestem do usług. 

— Przedewazystkiem : 
aprawą Р 

— 04 początku do końca! 

— A list uprzedzający? A telegram Р 

— Wszyslka pańskiego sługi pokorne- 
go. Mam gdzieś nawel kwity. 


pan kierował 


Jak alg wszystkn odhyło. 


Lupin wysunął szufładę małego atolicz= 
ka z drzews niemalowanego. klóry wraz 
z łóżkiem i tahoretem stanowił całe ume- 
blowanie pokoju, wyjął dwie kartki i po- 
dał Ganimardowi. 

— Ach, tak! — zawołał inspektor. 
А ja myślalem, że pana śledzą i ciągle 
rewidują. Tymczasem pan czytasz gazety, 
chowasz kwity. 

— Ach ci panowie są tacy głupi! Od- 


szukując pieniędzy, ale nigdzie ich znaleźć 
nie mogli. W trakcie rabunku kamerdyner 
zdołał zbliżyć się do telefonu i wzywał 
telefonistkę, aby go połączyła z oddzialem 
policyjnym. Telefonistka jcdask domagała 
Się wskazania numeru telefanu, z którym 
ma połączyć. Tymczasem nadjechał ka. 
prałat a wartujący na dole rabusie chcieli 
go zmusić, aby szedł na górę. Ks. prałat 
energicznie odmówił i ta zmieszało таби - 
siów, a gdy teraz i oprzytomniała służbu, 
zaczęła wołać pomocy. rabusie rzucili się 
do uciec Tczech z nich aresztowano. 
ZE Z шыл. 


Epilog pikniku sanockiego. 
28 robotników oskarżonych przed nądem 
lwowskim. 


W dniu 8 ałycznia b. r. miała odbyć kię 
w Kasynie w Sanoku zabawa z tańcami, u- 
riądzuna przez komitat obywatelnki, które- 
mu Kasyno wynajęło gale, nie biorąc zrenałą 
udziału w zabawie. Robotniay sanocay, do: 
włedziawazy się о tem, nie azczędzili pogró- 
šek, mimo to komitet zabawowy postanowil 
nie odwoływać sabawy — ale obstawiwsty 
Kaayno policyantami — rozpoczął o godz. 
9 wieczór tańce. Tymczasem już przed godz. 
9 wieczorem raczęli gromadzić sig pud Ka- 
synem rubotnicoy — a kiedy orkiestra w Ka- 
aynie zagrała walca — tłum przybrał gro- 
żną postawą i na okna budynku zaczęły p 
dać kamienie, kużle i polana. Uderi 
ly tak pilne, że alki куһ i ART 
daly na środek mali. Równocześnie tinm за- 
czął przeć do wnętrza gmacha, grożąc wtar- 
gnięciem do sali, jeżeli gońcia nia opuazczą 
gali halowej. Wobec takiej postawy i praer: 
wania kordonu policyantów — pogaszono w 
sali Światła, komitet xai zwrócił aig do ro- 
hotników, aby pozwolili gościom apożyć ko- 
Їасуе. Leoz i na to tlum nie chciał poawu- 
14, żądając natychmiastowego opróżnienia 
sali. A gdy gońcie opnaxczali gmach Kasy- 
na — tnm utworzył aep ikatąc gościom 
iść przes drodek, nie весі okrzyków 
„hańba*, „łotry”, „na latarnię з nimi“ itp. 

Na drogi dzien po tem zajścia wdrożono 
przeciwku dęemonstrantom dochodzenia, a wy- 


— Со pan myślisz — zapytał -— о 
moim liście do barona? 

— Myślę, że pam chciałeś sobie zakpić 
z niego i ze wszystkich. 

— Zakpić?., Doprawdy, panie Gani- 
mard, mialem o panu lepsze wyo raże- 
nie. Czyż byłbym napisał ten list, gdy- 
bym mógł okraść barona bez uprzedze- 
nia? Chciej pan zrozumieć, że list był 
głównym punktem oparcia, sprężyną, po- 
ruszającą calą machinę. Ale przejdźmy 
w-zystko od poczatku. Przestudyujmy ra- 


mam zamiaru uciec. Ale czemu mogę za- |prawają podszewkę marynarki mojej, ba 

wdzięczyć, ża mam przyjemneść widzieć / даја podeszwy butów, opukują ściany po- 

pana u siebie? koju, a żadnemu nie przyjdzie do głowy, 
— Sprawa Kahorna — odparł krótka |by Arseniusz Lupin był tak niemądry i 

Ganimard, chowal swa rzeczy w tak prosty sposób. 
— Czekaj раю !... Zaraz.. zaraz... Mam | Ма ta wlaśnie liczyłem. 

tyle tych spraw.., Ah, już wiem. Pan za-| — Doprawdy, zdumiewasz mnie pan. 

pewne nie potrzebuje informacyi, jak да: | Ale, proszę powiedz mi, jak się lo stała 

leko posunęło się śledztwo? Mogę panu wszystko w zamku? 

powiedzieć, ża hardza niedaleko... | Lupin przeszedł parę тазу po pckoju, 
— Dlatego właśnie zwracam się do u- |zatrzymał się i położył ręką na ramieniu 

przejmości pańskiej. | Ganimarda. 


Pracownia i skład bandaży 


bandaże i ortopedye, pończochy gumowe. peduszki i irygatory i t. р. 
185 


Kraków, ulica 


zem plan o ograbien u zamku Malaquis. 

— Słucham pana. 

— Wyohrażam sobie zamek niedostę 
pny, zamknięty na amen. Czy mam go 
wziąć szturmem? Byłoby to dzieciństwo. 
Dostać się tam „okryjomu? To niemożli- 
we. Jedyny sp'sób, zmusić właściciela, 
аһу sam mnie do siebie wprowadził. I oto 
właścicieł ten pewnega pięknego poranku 
otrzymuje list, uprzedzający ga о zamia- 
rach znanega rabusis, Arseniusza Eupina. 
Са on uczyni ? 

— Pośla list prokuratorowi. 

— Który naśmieje się, gdyż „Arseniusz 
Lupin znajduje się obecnie pod kluczem“. 
Więe w takim razie bardzo naturalna lek- 
komyślność barona, do tego stopnia, że 
będzie prosil o pomce piewszego lep- 
szego. 


Floryańska 1. 9, w podwórzu 


poleca własnego wyrobu: Ы 
również gumowe wyroby francuskie 


Dep Specyalista brzusznyeh pasów. ag 


Беш ich szereg jztumań i rozprawa — 
która rospoczęła aig 2 kwietnia prad |waw- 
akim sadam karnym. Na lawie zasiadło 28 
ratotników oskarżonych o gwalt publiczny. 
Są to przeważnie rohotnicy fabryki wagonów 
w Sanoku, a miądzy nimi : 

Kornecki, kotlarz, Landau, ślusarz, Bo 
czarski, penayonowany kowal kolej. i nau 
asyciel tańców, Komorowaki, lakiernik, Woj- 
giser, Mazor, dlnenrz, Wiśniowóki, 
‚ Gut, kowal, Btramik, robotnik, Btoto 

icz, tokarz, Bilan, terminator ski. 
(Wazyacy wyżej wymienieni byli więsieni do 
ostatnich prawie dni!). Wójcik, kalner, Stra 
mik, kowal, Topinka tokarz, Wróblewaki, 
ślnsarz, Niedrięlski, ślusarz, Mnltaczyńnki, 
ślnxar:, Duszko, ai z, Nijakowaki, błasarz, 
Próchnicki, kowal, Szeremeta, гоЬсіпік, Ga 
bryel, Knycha, ślnsarz, Gurgon, kowal, Iwa- 
mowicz, Bkornpski, ślusarz, Lewandowski, 
praktykant i Zaboraki, kowal. 

Rorprawę prowadzi г. Wierzbioki, bronią 
oskarż nych dr Dwarnicki, Feueratein, Le 
ser i Herzig. 

Kilkunastu z oskarżonych nie poczuwa aig 
do winy, znaleźli nię w tlumie przypadkowo, 
przechodząc koło Шалупа, ale nie rrucali ka- 
mieniami ani też nie demonstrowali. Należą 
wprawdzie do organizaczi, ale w programie 
jej nie leży demonstrowanie i bicie szyb. 
Wypierają się zarzntn, aby byli prowodyra 
mi w fabryce. (C. à. n.) 


Co słychać 
w mioście?, «= 


KALENOAAZYK. 


Dziś we środę Izydora, — Jutro we czwar 
tek Winnanteg.. — Pojutrze w piątak 7 bol. 
N M.P 

Środa. 


Teatr miejski, „Niepoprawni*, dram, w б 
aktach Julinuza Słowackiego. (Popularne), $ 


Rada m. Krakowa odbędzie posiedzenie 
wa czwartek 5 b. m. o 5 pupołudniu. 


W Kole Itorucko-artyatycznam adbądzia 
nig wa Arudą 4 k=łetnia wieczór wokalny s 
łaskawem współndzisłem panny Recbtówny 
urar prufeaora Mareo, penów dra Jendla, Ku- 
xłowakiego i Zakrzewatiego — prsy ferte- 
pianie zasiądzie prof. Bylcki. Na program 
złułą się tego rodzaja utwory, jak: arya 
z „Діду“, scena s „Latsjącego Holendra", 
duet де „Kurzedanej narzeczonej* oras pie- 
зі Galla, Davidowa, Monin ski i t. p. 

Początek koncertu pół do 9 tej wieszo 
rem, 

Mwunasia pogadanka pedagogiczna od- 
hędsia się dnia 4 b. m. o Байніпје Š-tej po 
роіпіпіп w anli I aukoły realnej. Na po- 
rządku dziennym referat p. Mieczysławy 
Bleczkowskiej p. t.: „Kilka ałów o паазусі 
zakładach  naukowo- wychowawczych dla 
dziewcząt, Wstęp wolny dla rodziców i wy: 
chowawców”. 

Włączenia zbiorów F. Jasieńskiego da 
muzeum narodowego. Sekcya prawnicza od 
była w poniedziałek pod przewodn. r. m. 
dra Bujaka posiedzonie і uchwaliła przad- 
atawi Bekcyi skarbowej, a później pełnej ra- 
dzie miejskiej, wniczek o przyjęcia zbiorów 
p. Feliksa Jasieńskiego na rzece gminy i 
wcielenie ich do marenm narodowego na 
pod: ie szczegółowego kontraktu. Równo 
czeinie uchwaliła sekcya za dar tak cenny 
wyrmsió ofiarodawcy pnbliczne podzięko- 
wanie. 

Fundacya dla ociemniałych. Celem na- 
dania jednorazowego wsparcia w kwocie 124 
koron к fandacyi $. p. J. Kunwitzky'ego, ma- 
giatrat roapiauje konkura x terminem do dn. 
16 kwietnia. O wsparcia to ubiegać sią шо. 
ga osoby ociemniałe, bea różnicy wyznania 1 
йо, zamieszkałe atale w Krakowie, Prośby 
należy wnosić do wydziału kraj, na ręce 
prezydenta m. Krakowa i agłunić się w go 
dzinach urzędowych do zapisu z potrzebny 
mi dokumentami w miejskiam biurze ubo- 
kich (VI wydział magistratu ul. Puselska 9 
П р). 

ж Ротпік Wład. Warneńczyka па Wawa- 
lu. Od poniedzialku rozpoczęly віс roboty о. 
koło ustawienia pomnika Wład. Warneńczy 
ka, w nawie głównej naprzeciwko pomnika 
Wlad. Jagiełly. Pomnik rzeźbiony w marmu 
rze o licznych ozdobach x bronzu, diota 


artyaty rzeźbiarza p. St Madajskieąa, który 
włsksia przyjechał u Rzymu, aby byś obe- 
coym przy ustawianin pomnika. Kierawni- 
kiem technicznym jest Wloch p. Guarzaroni, 

Chwilowo wyjachał p. Madejski do Тагпо- 
wa, dla ustawienia pomaika swego dłuta ka. 
G.uguszki na cmentarzu. 

„Ogniwa“. „W dniach 5, 6, 7 i £ kwis- 
tnia odbędzie się w Krakowia IV Zjazd da- 
legatów „Ogniwa“, Związku polskich To- 
warzystw akademickich w Anstryl. lasugu- 
гвсујпе otwarcie Zjazdu odbędzie się w dniu 
Б kwietnia b. r. о godsinie 10 przed pola- 
dniem w sali Kopernika w „Collegium no 
тиш“. Tam takze ойоужаё nią będą powie 
dzenie plenarna delegatów i posiedzenia ko- 
шіяуі. Wa czwa tek wieczorem Z branie to: 
warzyskie odoqdzie ве dla delegatów „Ogni- 
wa” w górnej вай „Bukota“, Informaeyi m 
dziela kruk, Komisym Zarządu „Oguiwa* сс. 
duieanie od pół do Ś-ciej do pół do 4 tej 
pa połndniu w Domu akademickim“, 

Daraczńa loterya puspodarcza nu rzece 
„Damn pracy* odbędzie mę tego raku dnia 
12 b. ш., to jest w wielki czwartek. Pania 
urządzające loteryg zebrały bardzo dnżoy cen: 
nych fantów, nadających яі na dwięta Wiel- 
kanoene., Niezawodnie więc loterya bedzie 
miała powadzenia | przysporzy dochodu tak 
pożytecznej inatytucyi, jak „Dom pracy”, U- 
rządzeniem loteryi zajmnją nią prof. Leonowa 
Mańkowska i p. Kośmianówna. 

Mayer przed aądam. W poniadziałók 9 
b. ш. odbędzie się pon: 
aądem przyaięgłych przeciw Antoniemn Maye 
rowi, wvknemn pocetowemu, Oskarżonemu о 
kradzież z puczty 27.000 koron, orae prae 
от jego żonie Anantazyi, o współadział Ba- 
dania lekarakie со do stanu nmysłowago 
Mayera wykazały, jak wiadomo, йе jaat edro- 
wym zupelnie. 

Rozprawa przeciw Wrońskiemu, pozosta- 
jącemu pod garantem ;morderatwa 9-leln 
molasównej, odbędzie sią przed sądem рге 
aięgiych po świętach kiej Nocy. 

Lekarze sądowi prof, dr Wachhols i dr 
Jankowski, którzy badali dłożazy стаз Wroń 
skiego, orzakli, że juat ozłowiekiem znpelnia 
zdrowym, tylko w dziedzinie aekaualnej ros- 
wydreonym, 

2а szulersą. W nocy 8 b. m. a 


tawa- 


— Nuluralnie ! 


broczyńcy swego, Oni wynoszą rzeczy i 


— M jeżeli przypadkiem wyczyła w ja- spuszczają je do małej lódeczki, oczeku- 


kiejś gazecie, że głuány agent policyjny 
bawi w sąsiedniem mieście?.,. 

— To zwróci się do owego agenta, 

— Dobrze pan mówisz. Ale, z drugiej 
strony, dajmy na to, że przewidując takie 


postąpienie, Lupin poprosił jednego ze|b 


swych przyjaciół, aby zamieszkał w mie- 
ście озеш, zapoznał mię z reporterem 
miejscowej gazety, którą baron prenume 
ruje i rozpuścił pogłoskę, że to on jest 
tym słynnym agentem. Co się wtedy sta- 
nie? Redakcya poda w swojem piśmie 
wiadomość, że słynny agent bawi w mie- 
ście. Wledy może zajść tylko jedno... alba 
Karni — chciałem powiedzieć Каһогп — 
nie da się wziąć na wędkę i nic z tega 
nie będzie, albo też—co najprawdopoda: 
hniejsze — da się złapać, І baron prosi 
jednego |z przyjaciół moich, aby mu po- 
mógł przeciwka mnie, Ma się rozumieć, z 
początku mniamany agent odmawia. Po- 
tem — przychodzi telegram od Lupina. 
Następstwem jest przerażenie barona, któ- 
ry znów błaga przyjaciela mega i propo- 
nuje mu zowite wynagrodzenie, aby tylko 
zechciał go bronić, Przyjaciel mój przyj- 
muje propozycyę, przyprowadza sobie 
dwóch zuchów z mojej bandy i w nocy, 
gdy Kahorn znajduje się pod strażą da- 


jącej u stóp skały. 
prostszego ? 

— Wspaniale !—zgodził się Ganimard. — 
Ale nie znam ani jednego agenia tak gło- 
śnego, by na jego nazwisko dał się wziąć 
aron. 

— Jest taki, jeden... 

— Kto? 

— баштага. 

— Przepraszam... 

— Ależ tak, pan sam, panie Ganimard! 
A co najlepsze, to — jeżeli рап tam po- 
jedziesz i jeżeli baron będzie chciał mó- 
wić, to skończy się tem, że będziesz pan 
musiał zaaresztować siebie samego. 

Arseniusz Lupin pękał ze śmiechu, Ga- 
nimard gryzł wargi z gniewu. Uważał, że 
żart nie wart takiej aż wesołości. 


Czy może być coś 


Najlepsze wladomuści posiada Lupin. 

Obaj aprzytomnieli dopiero, gdy we 
drzwiach ukazał się stróż więzienny. Przy- 
niesiona więźniowi śniadania z sąsiedniej 
restauracyi, na co pozwolono Lupinowi 
przez azczególne względy 

Stróż postawił lacę na stole i wyszedł. 

Lupin usiadł przy stoliku, rozłożył ser- 
wetkę, chleb i rzekł: 

— Ale bądź pan spokojny | Nie będziesz 


mial pan potrzeby jechać tam. Powiem 
panu jedną rzecz, klóra pana zadziwi. 
Sprawa Каһогпа jest na drodze da umo- 
rzenia. 

— Dlaczegóż to? 

— Mówią, że sprawa się kończy. 

— Daj по pan spokój! Przed chwilą 
byłem u naczelnika policyj, 

— Więc co z tago? Czy naczelnik ро. 
licyi wie lepiej odemnie ca mnie d tyczy t 
Fan wiesz, że Gan mard — daruj pan to 
nadużywanie swego nazwiską — rozstał 
się z baronem w bardzo dobrych stosun- 
kach. Baron —i to jest główna przyczyna 
milczenia jego — powierzył mu bardzo 
drażliwą sprawę: aby się porozumiał za 
mną i w tej chwili bardzo możliwe, że 
baron wszedł już w posiadanie swych ko 
Bztowności, ofiarowawszy na ten cel pe- 
wng sumę l 

— Ganimard spojrzał ze zdumienie in na 
więźnia. 

— A skąd pan wiesz o tem? 

— Przed chwilą otrzymałam depeszę, 
której się spodziewałem. 

— Pan? Przed chwilą otrzymałeś te- 
legram Р 

— Tak, przed chwilą. A:e przez grzac% 
ność nie chciałem go czylać w pańskiej 
obecności. 


ZZ ZZA 
Za wykonanie wszelkich robót 
ręczę sumiennością i rzetelno« 
ścią po najprzy stępnke|>zy ch ce 
nach. Polecając się WW. Kale- 
tom, РТ, Architekton Budowni- 
ezym I PT. Publiczności. 


Podejmuje się malowania sal, pokoi 1 kośrio: 

łów farbami olejnemi, kazeinowemi i kleja- 

wemi, również malowania i lakierowania drzwi 

okien, pertali, fasad 1 wszelkich robół w za- 
kros шаш! va wchadzycych. 
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Kraków, ul. Garbarska 12. 


no byłych kelnerów L. Nędzę i Ant. Nale- 
wajkę, którzy w kawiurni p. Włochowej 
przy ulicy Sławkowskiej ograli w tak zw, 
„krótkiego* (ferblu) pornoemka handlowego 
Alojsego B. ze sklepu p. Lenerta na kwotę 
80 kor. Znaleziono przy nich jemzcze 84 
koron. 

Z padqórskiago Koła Том. Szkoły Lu- 
dowej. Wydział Kola odbył w ubieglą aobo 
tę posiedzenie pod przewodnictwem prazesa 
prof. p. Przybylskiego, na którem pawsiął 
шуй założenia wypożyczalni koiążek dla 
culonków Tow. opłatą miezięczn» 40 ha 
lersy. Zorganizowaniem otytelni zajmie sią 
osobna komisya Błożona s prezena p Przy 
bylskiego, insp, szkolnego p. Udsieli, nędzie 
go р. Dutkiewi i inż. Rollego. Tymcra 
вото wypożyczalnia najdzie pomiestcaenie 
w kancelaryi fabr. opatrunków chirurgice- 
nych p. Dobrowolskiego przy nl. Kalwaryj- 
skiej. Dotychczi agitacya Wydziału zy 
akala dla Kola prawie 100 członków, 
uystamatycznie popularne od 
h w Płaszowie, Kobierzynie, 
a odczyty 
q frekwencją włościan. 

Prelegentami map. azkolny p. Udziela, 
prof. gimoazyalni pp. Przybylski, Stupnicki 
i M, Dąbrowski orsz dyr. szkól ludowych 
pp. Bt. Czaja, Mikstein i Peter. 

W Койсо należy podnieść obywatolaki 
czyn pp. Reicherta, Zadęckiego i Dobrowol 
skiego jakoreś i magistratu podgórakiego, 
mianowicie sa bezintereno wne doatarczanie koni 
na wyjazd dłu prelegentów, Magistrat pod 
górski zamierza również w nujblitszym ora- 
mie udatąpić bezpłatnie lokal gminny dla 
Kala. 

Wobec tak ożywionej a nżytecznej dzia 
łalaotci Koła, należy przypuszczać, ќе oby 
watelstwo podgórskia zapiaze mię w jak naj 
więkazej liczbie w poczet csłonków, Wkład 
ku roczna wynosi tylko 2 korony, 
wać ві można о skarbnika p. Dobrowolskie- 
go przy пі. Kalwaryjskiej. 

Wójt gminy Ma*rzyska, р. Koczwaru 
prosi пав o akroatowanis uutatki kroni 
skiej r 24 z. т. ża pieczęć gminna nie jest 
заора{гтоһа w orły dwugłowego, a on nie 
podpianjie ais, 'ako е, k, wójt gminny. Na 


i Wali Duchackiej, 
[oz 


ta cieszą від 2i 


atwierdzenie tego faktu przesłał? nam odbitkę 
pieczęci. 
==) 

Repartuar taatru miejskiepa. 

Wa czwartek „Pallaas i Melisanda”, poe- 
mat dramatyczny w 12 obrazach M, Mueter- 
linckn. 

W piątek teatr zamknięty. 

W sobotę „Miłosierdzia milczenia*, astoka 
w 3 akizch Mar..ko i „Nowa pędy”, dra- 
mat w 1 akcie J Klemenniewicza. (Nowość). 

W niedzielę o gudzinie 3 po poł. „Obrocu 
Qzęstochowy”, dramat histor. w 7 obrusach 
Jaliuna z Poradowa. (Ceny zniżona do po- 
łowy). 

O godzinie 7 wieczór „Tamten“, 
w А aktach Józefa Maskoffa. 


astoka 


Blała 1 kwiotnia, (Ола samobójstwa). 
Strzałom w skroń pozbawił się życia Odmnue- 
stoletni student szkoły przemysłowej w Biel- 
sku, Józef Lisowski, rodam х Petersburga, 
przynależny do Myżlechowie w  powiecia 
ahrzanowskim, Міевккаї on w Białej i był 
dobrym nezniem, a powodem gamubójstwa 
była... miłość. 

W niedaiekich cd Białej Buczkowiczch 
zastrzelił się Ryszard Göta, drngi buchalter 
firmy Bndulf Weil i Sku. Powód Bamobój- 
stwa okryty tajemnicą. W lócie do brata, 
który jest lekarsem w Wiedniu, pisa? denat, 
łe puwodem jego Śmierci jest sprawa hono- 
тожа i na tej podatawie praypnazczajy, że 
wchodził tu w grę pojedynek amerykański, 
Gótzl losy? 28 lat życin. 


W szponach wierzyciela. 


Wielkie zbiegowiako uliczne wywołał w 
poniedriałek po południn w Rynku głównym 
Antoni Wajdycz, b. lokaj, obaonie boz ваје- 
cia. Rzecz przedstawia aig następująca: 

Јепхояе nhieg rgo roku pożyczył od Waj- 
dycza wa Lwowie, jago зпајишу i przyjaciał 


akim p. Czuplickiego. Również 
poszukiwania zajęcia preybył do naszego 
ponieważ nie mógł zaależć ałużby, 


zwrócił się do dłużnika о zerot pożyczonej 
kwoty. Młodzieniec, nawiatam mówiąc bar- 
dzo porządny i pracowity, żyjąc tylko z za: 
robionych pieniędzy, która zaledwie mogły 
ma wystarczyć ns Nirzymanie i opłacenie 
mieszkania, tłómaczył mię, że pieniędzy nie- 
ma, natomiuet gotów jest poręczyć u ксвро 
dyni, u której mieszka, ra wikt i mieazka- 
nie dla wierzyciela i ewentualnie później na- 
lesytchć apłacić, W ten sposób żywił Wa 
dycza przez trzy miesiące, czyli dług spła- 
cił przynajmniej potrójnie. Mimo to Wajdycz 
uvominał się cigla о zwrot pieniędzy, Wy- 
prawiał „przyja.ielewi* awantury w mieczka- 
niu i он ulicy, chcąc wszelkim sposobom 
wydusić od niego pieniądze. Oprymowany 
młodzieniec, dawał со mógł, to kilka karon, 
ta kilka mzóstsk, alo Wajdycz, nie uwzglę 
dniając jego krytycznego położenia, rądał 
ciągle zwrotu całej kwoty. Gdy Т. sanłaniał 
się, że całej kwoty 00484 nia maże, wierzy 
ciel polecił mn zastawić ubrania (jedyne ja- 
kie mia? T. na a a pieniądze awrócić, 
Naturalnie spełnienia tego żądania było jut 
dla biednego chłopca niemożliwe i był zmu- 
szony odmówić żądaniu. 

Wtedy nieuczciwy lokaj spotkawsey po 
kilkn dniach Т. w ulicy Śtolarskiej zabieg? 
ши drogę, począł ga szarpać і lżyć od złu- 
dziej, azzbraweów, oszustów i t. d, а gdy 
napadnięty dla unikniąci 
usiłował przechodnią kamienicą псіве w Ry 
nek, Wajdycz potoit mię Ka nim w pogoù, 
x okrzykiem; „Trzymajcie słodzieja, chciał 
mię przehić gstylatam", wiedział bowiem је- 
тоге me Lwowa, że T. poniad. 
astyletem. Na krzyki lokajs, dwaj konni po- 
heyanci przytrzymali uciekającego T., który 
przedtem jaarcze chcąc uniknąć kaset pozo- 
rów winy, ranci? seq аак do kanału w 
rynku uuprzeciw aklepu jubilera p. Głowa- 
ckiego. Uwiersuna lokajawi i Т. adprowa- 
dzono pod zarzutem nsiłowanego morderstwa 
na inapekcyą policyjną, a później „pod tea 
graf“. Dopiero śledztwo policyjne wykużuio 


Adam T. 40 koron na nbranie Po pew. ym |zupełny brak winy pu stronie aresztowanej, 
е dłużnik wyjechsł do Krakowa i tn|który bhęduia wobec tego wypuszczony na 
az? zatradnienie przy waraztacie jubller= | wolnuśó. 

Wajdycz wi 


Warto wspomnieć przy tej sposobności o 
komicznym opisodsie, na temat konnej policyi. 
Usiekającego T. przytrzymało, jak piszemy, 


— Kpisz pan sobie ze mnie, 
Lupin? 

— Bądź pan tak dobry, rozbij pan to 
jajko ostrożnie. Przekonasz się pan sam. 
że nie żartuję. 

Genimard machinalnie usłuchał i atlukł 
jajko. Krzyknął za zdumie: W pustej 
skorupie znalazł ćwiartkę niebieskiego pa- 
pieru. Rozwinął ją. Był to telegram, a wla- 
ściwie część "blankietu telegruficznego, od 
którego odcięto notatki siacyjne. 

Inspektor przeczytał: 
„Interes skończony, 100.000 kul o- 
trzymano. Wszystka dobrze“. 

— 100000 kul? — zapytał. 

— Tak, 100.000 franków. Nie wiele ta, 
ule czasy są ciężkie... A ja mam takie o- 
gromne wydatki! Gdobyś рап znał mój 
budżet, panie Ganimard! Doprawdy, to 
budżet wielkiego miasta! 


panie 


Zegarek pollcyanta | zegarek sędziego. 


Ganimard wstał z krzesła. Przeszedł się 
kilka razy po przedpokoju, pomyślał meco, 
przedstawił sobie cały przebieg sprawy, 
aby znaleźć słabą stronę i odezwał się to- 
nem, w którym wyraźnie brzmiał zachwyt 
znawcy : 

Całe szczęście, że takich, jak pan, jest 
niewielu, gdyż trzebaby było zamknąć budę. 

Lupin odpowiedział skromnia : 


— Trzeba przecież czemkolwiek się ro- 
zerwać i czas zabić. Tem bardziej, że ta 
się mogło udać tylko w czasie krótkiego 
pobytu mego w więzieniu. Trzeba panu 
wiedzieć, że pozostanę w więzieniu tylko 
dopóty, dopóki mi się spodoba, ani minu- 
ty dłużej. 

— Doprawdy | Może jednak byłoby roz- 
sądniej wcale się tu nie dostawać — za- 
uważył ironicznie Ganimard. 

— Aha! Jeat to przypuszczenie, że to 
pan przyczyniłeś вів do  areszlowania 
mnie! Wiedzże, szanowny przyjacielu, że 
nikt — nawet i pan — nie mógłby һу! 
mnia uwięzić gdyby w owej chwili kry- 
tycznej nie zajmowała mnie inna sprawa, 
daleko ważniejsza. 

— Żadziwiasz mię pan... 

— Kobieta patrzała na mnia, panie 
Ganimard! Nie panowałen nad sobą... 
Dlatego tylka w tej chwili znajduję się 
tutaj! Przytem mam nieco rozsttojone 
nerwy. Życie takie jest uhecnie gorączza 
we! Czasami trzeba umieć przejść, jak 
mówią, „kurs samotności" | A tu jest naj- 
odpowiedmejsze miejsce na tego rodzaju 
kuracyę. Dlatego przecież to słynne wię- 
zione nazywa się „Santé“. 

— Głowę daję, że pańskie 
weale się nia urzuczywialnią | 

— Tak? Dziś mamy piątek. 


fantazye 


W przy- 


szłą środę, o godzinie czwartej ро polu- 
dniu, wypalę cygaro u pana, w шіезгка- 
nii przy ulicy Pergoleuse. 

— Bydę czekał na pana, panie Lupin ! 

Uścianęli sobie гесе, jak przyjaciele, któ- 
rzy aamleżycia cacią wzajemną swą wartość 
i stary ajent skierował się ku drzwiom. 

— Panie Ganimard! — zawolał wię- 
Шей. 

— бо? 

— Żapomnialeń pan zegarek... 

— Zegarek ? Mój? 

— Tuk, zabłąkał się do mojej kieszeni, 

Lupin oddał ajentawi zegarek 2 prze- 
proszeniem. 

— Daruj рап! Wprawdzie policya za- 
brała mi mój zegarek, ale to jeszcze nie 
jest dostatecznym powodem, abym ja 
wziął pański. Tem bardziej, że mam chro- 
nometr, па który nie mogę się skarżyć, 


|Jestem z niego zupełnie zadowolony. 


Wyjął z szuflady stolika masywny złoty 
zegarek 7 ciężkim, złotym łańcuszkiem. 

— A ten zegarek s czyjej kieszeni za- 
błądził do pana? — zapylał inspektor. 

Arseniusz Lupin spojrzał niedbale na 
monogram. 

— J. B. czyli Juliusz Bouvier, mój sę- 
dzia śledczy. Bardzo porządny całowiek !.. 


Koniec. 


RUM AROMATYCZNY tiroa R. Marczyńskiego 


w składzie fabrycznym (Protiersia) Floryańska 32. 


Krakowie | okwiiny 
58 ct. міти w Kra 
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Uwóch kamnych polisyantów, z których je- 
drn zeakotzył х kania, oddał drugiemn ko- 
nia do przytrzyma: a ваш piesze odpro 
wadził areaztowanego do policgi. Co by też 
byle, gdyby ma miejsen wypadku był tylko 
jeden konny policyant ? 


Zbrodnia w Ludwinowie. 


Sprawa napadu па 9: letnią Wszolkównę 
zaczyna przedstawiać się w nieco innem 
świetle. Wprawdzie aresztowano wyrobni- 
ka Józefa Malutę, którego rysopia i ubra- 
nie zgadza się z opisem syrawcy. pada- 
пуш przez dziewczynę i Malutę ostawia 
по do sądy karnego w Krakowie ale a 
reszłowany zapiera się stanowczo czynu, 
a z drugiej strony Wszałkówna kanfron- 
towana z nim, oświadczyła, że „ta był 
inny рап“. Przytem odpowiedzi Wszołkó- 
wnej zaczynają być coraz bardziej niejasne 
4 sprzeczne. 

Miojsce, w klórem według niej miał ów 
mężczyzna dopuścić się gwałtu, jest w tej 
porze, między 6—7 wieczorem bardzo li- 
cznie uczęszczane. bo przechodzą tamtędy 
liczni robotnicy z fabryki i zakładów prze- 
mysłowych. Nnsuwa się pytanie, czy też 
Wszołkówna (wyrosła w otoczeniu zepsu- 
tem) sama nie napiła się rumu, niesione- 
go do domu, apóźniej w obawie przed ro: 
dzienmi całego faktu nie zmyśliła ? 


Śledztwo dalsze prowadzi już sędzia 
śledczy dr. Kisiel. 
p pess 
inti 
Jelegramy „Nowin 


caratu. 


Banki pod strażą. 
Łódź. (Pet. aj. tel). Władze rozkazały 
wojsku strzedz banków. 
Uwięzienia redaktora 
Petersburg. (Pet. aj. tel.). Dyrektor dzien- 
nika „Rus“, Kramaberg, został uwięziony 
ponieważ opublikował rymowaną parodyę 
„Ojcze nanz*, 
Wybary w Petersburgu. 
Petersburg Wybory odbyły się tu w 
zupełnym apukaju. Pobi: ubliczenie wy- 


Bitwa pod Racławicami 


dnia 4-g0 kwietnia 1794 roku. 
== 

Rozesławszy po całej Polsce gońców z 
rozkazami i odezwami do narodu, wyru- 
szył Kościuszko z Krakowa dnia 1 kwie- 
tnia 1794 r. i połączywszy się w drodze 
z oddziałem jenerała Madalińskiego, dążył 
na czele „armii, liczącej okoła 5000 wojo 
wników i 1? armat, ku północy, aby roz 
począć bój z połączonemi siłami jenerałów 
moskiewskich Tormansawa i Denisowa. 
Wojsko była jak najlepszej myśli, masze- 
rowała wesoło, śpiewając pieśni. 

Ślicznie wyglądał oddział kosynierów. 
Chlop w chłopa jak деру, w bielutkich 
sukmanach i czerwonych krakuskach, z ko- 
sami, błyszczącemi od promieni słonecz- 
nych, postępowali raźno, przyśpiewując 
sobie ochoczo. 

Na przedzie ich azedl dzielny i roały 
zuch Bartosz Gławacki z prześliczną cho- 
rągwią, na klóiej byż z jednej strony 
obraz Matki Boskiej Częstochowskiej, a z 
drugiej snop zboża, a nad nim wyszyta 
czapka krakowska. 

Wojsko nasze, przechodząc koło Szkal- 
mierza, Bpostrzegło Moskali. Posunęło się 
jeszcze nieco ku Raclawicom i Kościuszko 
umieścii je na dość wysckim wzgórku, 
naprzeciw Moskali, którzy zajęli stanowi- 


sko silne także na „rzęórzu Armia гову) 


kazało, że па 148.000 uprawnionych oko 
ło 80 pre. wzię'a udział w wyborach. Po 
суа zachowywała się spokojnie, ca pod: 
noszą z fznaniem, Nie widziano patroli, 
ani pieszych, ani konnych. Dworców woj- 
stiem nie obstawiono. Walta toczyła się 
glównie między dwiema partyami demo- 
kratycznemi: konstytucyjną i związkiem 2 
30 października. 
Wybory w Rasyl. 

(ldasaa. Wyborcy, wybrani przez robo- 
tników, zostali aresztowani. Rząd naka- 
zał, aby przeprowadzono wybory pono- 
wnie. 

Rozruchy przeciw żydom. 

Petershurg. Pet ai. tel. donosi: Ponie- 
waż z różnych atron kraju nadchodzą wia- 
domości, zapowiadające rozruchy przeciw 
żydom, zwróciliśmy się do najmiarodajniej- 
szego źródła, aby się dowiedzieć, czy wia 
domości te są oparte na prawdzie, W ko- 
łach rządowych panuje przekonanie, że 
niepokoje są wykluczone, gdyż wydano 
daleko idące zarządzenia celem przeszko- 
dzenia powtórzeniu się niepokojów. One 
Есај minister spraw wewnętrznych z po- 
lecenia prezydenta ministrów hr. Wittego 
wydał okólnik do gubernatorów prawincyj, 
w których mieszka ludność żydowska i 
polecił zastosować nejenergiczniejsze za- 
rządzenia, aby przeszkodzić ewentualnym 
zaburzeniom. Wojsko będzie chronić życia 
i mienia żydowskiej ludności. Gdyby mi- 
mo to wybuchły niepokoje, lokalne wła- 
dze będą za to pociągnięte do odpowie- 
dzialności sądowej. 

Rahunek. 

Koatroma. (Pet. aj tel.). Inspektor tu- 
tejszej szkoły realnej zjawił się dzisiaj w 
kasie państwowej celem podjęcia 2.000 тя, 
na wypłaty pensyj nauczycielskich. Gdy 
wszedł do budynku został napadnięty przez 
dwóch młodych luazi uzbrojonych w re- 
wolwery i obrabowany. Rabusie odjechali 
powozem. którym przyjechał inspektor, 


Agitacya strajkowe. 
Lihawa. (Pet. aj. tel.). Kilku agitatorów 
próbowało nakłonić do ogólnego strejku 
rohotników kilku fabryk druta i fabryk 


żelaza. Usiłowania rozbiły się o opór pe- |tej chwilj to się mie stało, 


вка liczyła przeszło 6000 ludzi i 20 armat 
pad dowództwem 'Tormansowa, Między 
obu wojskami była niewielka pochyłość i 
mały lasek obok. Nasi nie mogli atako- 
wać Moskali pierwsi, ponieważ tamci mieli 
większą silę i stali w dogodniejszem miej 
scu, więc Kościuszko podstępnie postano- 
wił ich wciągnąć da walki. Udając, że się 
cofa, stawiał swoich wiarusów w szyku 
bojawym. Lewe skrzydło umieścił przy 
lasku, w nim ukrył także armaty pod ka 
mendą jenerała Zajączka, a prawe skrzy- 
dło polecił Madalińskiemu. Sam pozostał 
w śradku z kilku kompaniami piechoty, 
jazdy i 2 kosynierami. 

Tormansow myślał, że Kościuszko się 
cofa przed jego potężniejszemi siłami, po- 
stanowił mu przeto przeszkadzić. Podzielił 
wię: swe wojsko na trzy części, chcąc z 
trzech stron na naszych uderzyć. Artyle- 
туа jego zaczęła ји! z armat sypać na 
środkowe nasze skrzydło gradem pocisków, 
kilkunastu wojaków upadło. 

Kościuszko jednak jes! pełen otuchy, bo 
widzi, że nasze zuchy aż się rwą do po- 
hulanki z Moskalem, tylko rozkazu czekają 
Po bocznych skrzydłach już wre zajadła 
walka; Kościuszto zachęca tamtych do 
męstwa, następnie odjeżdża ku kosynie- 
rom i woła: „Chłopcy! zabrać mi te ar- 
maly | Naprzód wiara !“ 

Jak zrywa się huragan, łak się zerwali 
i wiarusy i pędzą z całych sił a Ко 


wnej liezby robotników i spowaduwana 
tem interwencyę policyi. 


Nawy posel. 

Nowy Sącz. Dzisiaj odbył się wybór u- 
zupełniający posła do Rady państwa z 
większej posiadłości okręgu Nowy Sącz- 
Jasło-Grybów - Limanowa-Nowy Targ-Gor- 
lice, Na 134 uprawnionych głosowało 35. 
Wybrany 34 głasami Fryderyk August hr. 
Braza. Jedna kartka biała. 


Dymlaya Lanyi ego. 
epeszt Dziennik urzędowy ogłosi 
dz dymisyę ministra sprawiedliwości 
Lanyi'ego i zamianowanie w jego miejsce 
hudapeszteńskiego starasz. prokuratora Ga- 
gusa. 


Raforma wyborcza w Prualach, 

Berlin. Sejm pruski odrzucił w imien- 
nem głosowaniu 188 głosami przeciw 81 
wniosek wolnomyślnych o zaprowadzenie 
powszechnego, równego, beapośredniegu 
prawa głosowania, Część centrum, wulna- 
tnyślni i Polacy głosowali za tym wnio- 
skiem. Następnie Izba w zwykłem głoso- 
waniu przyjęła przedłożenie rządu w spra- 
wie pomnożenia ilości mandatów i zmia 
ny okręgów wyborczych, 


Latagtrofa w ШШШ ИЕ, 


Przywódcy uratowanych 13. 
Paryż. Dziennik urzędowy ogłasza |za- 
mianowanie górników Prevosta i Nemy'e- 
go kawalerami legii honorowej. 


Jeszcze żywi ? 

Lens. O godzinie 12 w пасу rozeszłu 
się pogłoska, że w 4 szybie znaleziona ży- 
jacych robotników, Zgromadziły się na- 
tychmiast olbrzymie Wumy przed kopalnią. 
Kobiety zmusiły aptekarzy, aby przez całą 
not nie zamykali aptek, pewne, że każdej 
chwili wydobądą żyjących górników. Do 


armaty moskiewskie raz; zadźwięczały 
kule po kosach, kilku biedaków osunęło 
się na ziemię, ale reszta sunie z całą 
gsalłownością z okrzykiem: „Najświętsza 
Matka! ratuj nas od nagłej śmierci!“ 

„Wiwat wolność !* „Wiwat Kościuszko !" 
Ryknęly drugi raz działa moskiewskie i 
znowu kilku zostałó, ale nim Moskaliska 
trzeci raz zdołali lonty zapalone do pane 
wek przyłożyć, już ich nasi chłopcy do- 
padli. 

Kejby kosiarze na lące z trawą, tak 
sie uwinęli nasi kosynierzy z Moskalami. 
Anibyś dwóch pacierzy nie zmówił, п już 
Moskala ani na lekarstwo przy armatach, 
wszystko pięknie leży w „poknsach”, a 
spracowani kosiarze wracają z dwunastu 
zdabytemi armatami do Naczelnika. 


„Komu Pan Bóg błogosławi, temu się i 
[wiedzie ; 

Idzie soebie Stach Świsłacki, a Głowacki 
[edzie, 

Jedzie, jedzie na armacie, na smaku mo- 
[siężnym, 

Старка wiewa, a lud śpiewa glosem tak 
[potężnym, 


Jak się na wiosnę przelewa fala rozdąsana: 
Danaż moja dana, dana, Ojczyzna kocha- 
[пв !« 
Podajemy ten opis wiekopomnej bitwy 
na uczczenie dola, który jest chwałą i za- 
szczytem naszego narodu. 
W roku bieżącym mija lat 112 od dnia 


Ściuszko obok nich na koniu. Ryknęły | bitwy Racławickiej. 


NYWANY PERSKIE, KILIMY, PORTYERY 


LJ Dr. Nieć i Ska, Kraków, Rynek gł. 25, (gmach Banku galie.). 
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Interpelacya o katastrofą w Courrlerae. 

Paryż. Dep. Basly wniósł interpeiacyę 
w sprawie kataalrofy w Gourrieres. Oświad- 
cza on w niej, że pożar powstał wskutek 
niedbalstwa Towarzystwa  kopalnianego, 
które dopuściła do nagromadzenia w szy- 
bach wielkiej ilości starego drzewa. Mowca 
zarzuca Towarzystwu, że kazało robotni- 
kom zjechać do szybów, mimo, że pożar 
jeszcze n.e był ugaszony. Zastępcy górni- 
ków w przesłanem sprawozdaniu przewi- 
dywali niebezpieczeńatwo, ale rząd go nie 
uwzględnił. 

Dep. Basly domagał się w końcu uka- 
rania winnych katastrofy w Courrićres. 

Minister rohót publicznych Barthoux o- 
świadczył, że należy czekać na wynik śle 
twa. Mówca zakończył słowami, iż opi 
publiczna musi hyć spokojną, że śledztwo 
będzie przeprowadzone z całą hazstron- 
nością. 

Dep. Jaures oświadcza, łe konieczne 
jest upaństwowienie Towarzystw kopal- 
nianych. 

Miniater Barthoux odpowiedział, że je- 
želi ukaże się, iż Towarzystwo zawiniło, 
w lakim razie zostania ono rozwiązane. 

Następnie przyjęto jednomyślnie porzą 
dek dzienny, wyrażający rządowi zaufanie, 
poczum Izba na żądanie preżydenta mini- 
atrów 3b6 glosami przeciw 195 odrzuciła 
wniosek Conslansa o wydanie ogólnej a- 
mnestyi, 


Anarchiści francuscy. 

Tulon. W pokoju podprefekta znaleziono 
wczoraj bombę 

Lilla. Wczoraj wieczorem znaleziano w 
pobliżu dworca St, Vaast zerwane szyny 
i progi, a tuż obok 3 połączone lontami 
patrony dynamitowe, które prawdopodo- 
bnie tylko przypadkowo nie ekaplodowały. 
Wojsko otrzymało rozkaz dozorowania 
toru. 


Królobójcy serbacy. 


Belgrad. Organ apiakowców „Novi Poz 
zet“ występuje przeciw żądania Anglii, aby 
z armii usunąć spiskowców, albowiem w 
ten sposób usuniętoby najlepsze i najod- 
ważniejsze elementy i zdanoby је na łą- 
аке koteryi. 


ш М 
Z TEATRU. 
—ә— 
(„Реваз i Melisanda", dramat w 5 ak- 
tach a 12 obrazach precz M, Macterlincka 
w przekładzie Z. Przesmyckiego. — „Na- 
wa Dejanira“, dramat to pięciu aktach, 
Słowackiego). 
(Dokończenie). 

Maeterlinck jest mistykiem i okultystą. 
W pismach awcich rozwija przekonanie, 
że samowiedza nie wyczerpuje bynajmniej 
całej jaźni czlowieka; człowiek jest oto- 
czony nieznanemi potęgami, które władają 
nim oraz przyrodą; natura z człowiekiem 
lączy się i splata w jedna nierozerwalną 
całość, żyjez nim wespół tajemniczem ły- 
ciem, współczuje różnymi dziwnymi obja- 
wami człowieczym bólom, tęsknicom, pa 
rywom.. Aby te  flozoficzno-mistyczne 
przed czytelnikiem otwierać perspektywy, 
aby wywołać w ich duszach naatrój taje- 
тппіс2оќсі, Maeterlinck posługuje się środ- 
kami symbolizmu, który jest specyalnie 
zdolny do wytwarzania nastroju u natur 
wrażliwych, czujących piękno poetyckie. 
Wogóle qualité mattranse poezyi Мае!ег- 
lincka jest subtelna umiejętność odczuwa- 
nia wszelkich odcieni mela ncholijno- 
sentymentalnych uczuć i wytwarza- 
nia nastrojów amętku, tajemniczości, lęku, 
grozy i miłosnej tęsknoty, eterycznej, ską- 
—— ZZL LL 


Tani Sklep Chrześcijański 
„Роа Kościuszką* 


walórakowie. miien_Mikolujska L. 1. 


Z SALI SĄDOWEJ. 
Jajemnice Związku katoli- 


ckich krawców. 
Kraków, 3 kwielnia. 
Cswarty dzień rozprawy. 


Św. Władysław Kopelkiewicz, wie 
bardzo nie wiele i zeznaje lylko szczegóły 
ogólnie już zunne iub ohojęlne. Natomiast 
ciekawe аң zeznania świadka p. Włady- 
sława Мт ко, byłego przykrawacza w 
Związku, obecnie współwłaściciela sklepu 
Spółki krawieckiej przy ul. Floryańskiej, 

Świadek żali się, że ks. Minkiński wy- 
zyskiwał go, płacąc licho za pracę в wre- 
sżcie zniechęcił swem  absolutystycznem 
postępowaniem, co skłoniło go do wystą 
pienia ze Związku. Z ubrań gotowych 
sprowadzanych wypruwano w pracowni 
Związku etykiety obce. a wszywano fir 
my Związku. Z wiadomością ks M. robił 
ta świadek. p. Filipkiewicz i inui krawcy. 
Q ile kupujący pytali się, czy ubrania są 
wyrobu krajowego, krawcy dawali odpo- 
wiedź polwierdzającą. Wprawdzie Ез. M. 
nie uakazywał iega wprosl, ale krawcy 
bali się, postępując inaczej, narazić na 
wymówki dyrektora. Świadek pamięta, że 
gdy raz przyszło z fabryki bardzo ładna 
sutno, łudząco podobne do wyrobu an 
gielakiego, ks. M. oświadczył krawcom, że 
„klientom można mówić, że to angielskie". 

Po południu będą przesłuchiwani pp. 
Sendor i Gdula, we środę rozpocznie się 
rozprawa dupiero po południu o 4 tej; po 
wywodach prawnych obu satron zapadnie 
wyrok. 

Rosprawa popołudniowu 
Na rozprawie popołudniowej wtorko 


krawieckich. Na polecenie p. Filipkiewi- 
cza lub Сойка nieraz odpruwał etykiety 
firm obcych, a wszywał Związkowe. 

Następnie dr. Lewandowski imieniem 
slrony skarżącej stawia szereg wniosków 
a powałanie różnych świadków oraz prze- 
dłożeniegksiąg Związku na dowód: 1) że 
osoby ze Związku usuwano tylko za u- 
chwałą rady nadzarczej, 2) że ubrania go- 
towe sprowadzano tylko dlatego, ponie 
waż krawcy związkowi nie chcieli ich wy- 
rabiać, 8) że z fabryk krajowych sprowa- 
dzano znaczną iłość materyałów sukien- 
nych. Dr. Gzesnak sprzeciwia się, po- 
nieważ identyczny wniosek stawiał na 
początku rozprawy, a wtedy ka. Minkiń- 
ski oponował. motywując, że książki są 
prywalną własnością Awiązku. Sędzia u 
względniając sprzeciw obrony, odrzuca wnio 
sek dr. Lewandowskiego. Na tem adro- 
czono rozprawę do środy godz. 4 tej po 
poludniu. 


Z ostatniej chwili. 

Fijacki hultaj. Kazimierz Sieprawaki z Brzo 
akwini, 27-letni wyrobnik, wielokrotnia kara- 
ny awanturnik, przybył w październiku = r. 
do domu Apoloni Mistawej w B-zoskwini 1 
tam częstował jej brata ciotecznego, Mikola- 
ja Bnlkę, przyniewioną we faazca wódką. 
lolka nie chciał pié a Sieprawski rzucił się 
wtedy na niego i żądając pieniędzy, zranił 
ciężko nożem kilkakrotnie w pierś. Balka 
pieniędzy nie miał, ale hultuj zabrał mu ze: 
garek, 

Za te czyny utawał wczoraj Jieprawaki 
przed sądem przysięgłych, pod zarzutem ra- 
bunku. Trybanałowi przewodniczył r. a. Traun- 
fellner, oskarżał prokurator Solak, bronił аг 
Baler. Oskarżony nie pocznwa nią do winy, 


wej zeznał świadek Wład. Gdula, że rze- 
czywiście odpruwano etykiety firm obcych 
i świadek sam to czynił, jednak zawsze 
z polecenia дугексуі. 

Со do ka, Świętnickiego, to len żadne- 
go szczególniejszego wpływu w Zwiącku 
nie posiadał natomiast ks. Minkiński i p. 
Filipkiewicz trzęśli całym Związkiem. 7, ka- 
lei zaprzysiężono świadka J, Śendora, 
który pracował jako dzienny robutnik, 
używany przedewszystkiem do poprawek 


panej w chłodnym blasku księżyca. Роетуа 
ta (aby zastosować słowa Melisandy) spra- 
wia wrażenie „róż w ciemnościach”, W tej 
dziedzinie Maeterlinck nie ma sobie ró- 
wnych. 

W „Pelleasi" nie chodziła poecie о 
uwydatnienie jakiejś idei lilozoficznej ; roz- 
lożył tu poprostu starą balladę na dwa 
naście obrazów dramatycznych, obrazują- 
cych z wielkim wdziękiem nieszczęsną mi- 
1046 zaklętej królewny, przedstawioną w 
aderwanej od realnego życia formie, roz- 
grywającą się gdzieś na roinantycznem, 
niby średniowiecznem zamczysku królew- 
skiem. 

Przedstawienie sceniczne tej ballady na- 
atręczało nie małe trudności, gdyż widz 
musiał zostać wprowadzony w nastrój ro- 


zegarka nia brał, zajścia nie pamięta, bo był 
pijany. Świadkowie nie zeznają nio atanow- 
czego, 

Sieprawski skazany został na 2 lata cięż 
kiego więzienia i wyrok przyjął. 


Blad tortepiunow 


W.BARABABE 


Kraków, | 39, 1. p. Linia. A-B 
(Doa W-ga WL Fischer 


glądała jak wycięta z obrazu Crane'a lub 
Rosettrego, czarując malowaiczością i sty- 
fizowaną linią swych póz (szczególnie w 
scenie w puszczy, w oknie wieży, przy 
kądzieli, lub w końcowej scenie); dykcya, 
uwydatniająca subtelnie wszystkie piękno- 
ści poetycznego dyalogu, przyciszona i w 
melancholijogm Irzymana tonie, znakomi- 
cie harmonizowała z tą postacią z żałosnej 
ballady. P. Tarasiewicz jaka Pelleas swą 
piękną, szlachetną deklamacyą czarawal 
jak zwykle; p. Sosnowski męskością swej 
gry imponował, choć może — jak na Mae- 
terlincka — zbyt realistycznie był drena- 
tyczny. Solski jako stary, dobry, mądry 
król, pani Arkawin jako królowa, wreszcie 
p. Andruszewski jako lekarz twarzy 2e- 
spół doskonaly. Wybornie mówiła i grała 
młodziutka adeptka sceny w roli mo go 


mantyczny, musiał być ukałysany pae- 
зуң księżycowej nocy... Z zadania tego 
teatr, w miarę sił awoich, należycie się 
wywiązał. Dekoracye były piękne, poety- 
czne; zmiąny obrazów dokonywały ше! 
szybko. Artyści znó wszyscy umieli się da-f 
stosować do etylizowanego cuaraktaru po- 
astaci z bajki czy ballady. 

Główna rola księżycowej Melisandy apo- 
częła w rękach pani Solsziej, którą talent 
i warunki scenicznu przewybaraie usposa- 
biają do odtworzenia tej poetycznej krea- 
суі. Wiotka, smukła, powiewna, pełna 
wdzięku wyrafinowanie naiwnego — wy- 


Iniolda. 

Jednakże znawu trzeba stały podnieść 
przeciw przedstawieniu zarzut. 

Artyści w wielu scenach mówili tak 
cicho, że ledwo ich słychać Һуіо nawet w 
pierwszych rzędach. Ciągłe nadsłuchiwanie 
męczy 1 muży i niweczy właśnie naslrój. 
Aż dziwo, że 2 cierpliwych dalszych i wyż- 
szych rzędów nie zabrzmi nigdy glos: „Рго- 
simy głośniej!" Bo co tam publiczność 
slyszy, jest dla mnie zagadką. 


Ludwik Szczepański. 


poleca па obecną porę: Mater 


Krawaty w пајпомвгус! 
bardzo uiskia i ska 


kratony, perkala, satyny I t. p 
hlalizną stołową — Bielizna damska i męska włusnego wyrobu — 


ye modna wałniane, voile, batysty, zefiry 
— Bluzki I halki gotowa — Firanki uraz 
h faaonach. == Wyprawy ślubna. — Ceny 
łu. — Próbki wysyła się adwrotnia 


| ppinoon о. aw Shop w Шейше! i swiyia zamkniętą, 


Б Ogłoszenia — Za treść ogłoszeń redakcya nie odpowiada. “ШШ 


- Drobne ogłoszenia 
ро 4 hal. od wyrazu 
(minimnm 50 hałerz 
erae e 

Poszukiwane 
hloodyn, wysoki, ta 


Kawaler Л КРДЕ 
poszuknjn nu tej drodze towa- 
marki życia, pannę lub wdowę 
posiadającą jakikolwiek majątek. 
Ваесе traktowana негјо. Fatagra- 
fa pożądana. Adres: paste reat 
. „Niewinny” Kraków. 846 


Pomocnika кыы "ye 


* mie od 15 Lwiatnia albn 1 maja 
Draguerra Hamaka Comp. w Kra- 


WSZĘDZIE 
po miastach i na wsi, potrzebne 
Ba osoby uczciwe jako zastępy, 
którym mię пейагза zposobnońć 
do wysukiego zarobku, Zastęp- 
atwo można prayjać takie jaka 
zające pobaczne. Doświadczenia 
mie potrzeba; kapitał również 
thyteczny. Szczegóły (po polakn) 
hespłatme. Zqłowzeniu pod 8. L 
2680 przyjmuje Rndolf Mossa, 

__ Wiedań 284 

Тр > kapilnłaus 10000K 
Aspółnik ыш, tam 
załuiania fabryki wyrobów che 
micznych w Krakowie jak: laku 
mmólki, masy do podłóg itp. Re 
fektant powinien być fachowcem 
lub adolnym agentem handlowym 
Zgłoszenia przyjmuje Administr. 
nNawin* pod lit, M. W. 309 


caławiek, wyn obywatela 
Mlody w Królestwiu Palekiem, z 
nkonezong szkołą rolniczą niemie 
cka, posuknjea praktyki płatnej. 
Wisdomuié: w Administraeyi „5 0 


wła” E, Z 

P mętczysna pormo 
Stai SZY гое гон 
ja kawalerskiego в osobnym wabo. 
dem i ca'em utrzymaniem, w mia- 
doia, Zgłoszenia listowna do Adm. 
„Nowin“ pad „Błarszy mężczyzna: 


Do aprzedaniz, 
towarów mięsranych i de- 
Handel Папата Reri 
Ja, w śródmieścia Krakowa, do- 
brea prosparujący, saras do sprze 
dania, Wiadomość: Administracya 
„Nowin' [UJ 


aauty sklepowe ar dwie 


Dwie ludy tanio do nabycia. 
Wiudomość: Zakład rylowniczy 
St Niamczyka, Kraków, Sukian 
nica I, 10, Хов 
Urz dzenie osb dla cubero lub 

(| paszazracyj (bufet 
istol, marmurowa) газат do spree 
danla, Wiadomość w Айтїпїв\г 
„Nawin*, 90у 


ШИ 
„Ołeweland” з weta 
(tower na dwóch) damsko-męski 
lub męski da aprzadania. — Obie 
manyay w znakomitym staniu, — 

Wiadomość п рогіуега Holaln 
Gantralnego, plac Mutajki. SEK 


Rozmaitości. 
wRr: 


Grota Twardowskiego se, 


przy ulicy Braoklej, poiecz doska- 
nałą kuchuię › danorowe napoje, 
Qodzienm. komcert moi 
mniysskowej, «6 


NAFTĘ SALONOWĄ 
pe 17 ct. litr, poleca Piotr Bach- 
"lawies, Јасаг, Kraków, ulica 
Śspitalna 1. 91. 801 


Ostatnie zamówienia 


Na Święta Wielkanocne 
przyjmować będę 
dla prowineyi Wialki wtorek, 
dla miojscowreh Wielka środa 
Józei Siermontowski 
fabryka wyrobów cukierni- 


Roch Wychodźców z Galicyi i Bukowiny 
przez Tryest. 


Jazda przez Tryest do Nowego Jorku i wszyst- 
kick miejscowości Północnej Ameryki 


w wykwintnia urządzonych 
pierwszorzędnych parowcach 


Zjednoczone, austryackie akcyjne Towarz, 
Żeglugi parowej w Tryeście 
„MUSTRO-AMERIGANA": 


Jako jadyne au ja Towarzystwo teg'ugne, które na 
mocy rozporządzenia iministeryalnego z BO kwietnia 1904 
|. 91,908 upowatniune zostulo do tworzania ujenoyj i za 
atępsiw, ustanowiło 


Jeneralog Rjwcyq dla Galloyi | Bukowiny 


| upoważalia ją do zorganizowania poszczególnych Ајепсуј. 


Wszelkich wyjaśnień udzielają oraz sprzedaż kart 
ukrętowych załatwiają w Jereralnaj Ајепсуі Gold- 
lust | Ska w Krakowia ul. Lubicz |. 7, oraz w Bro- 
dach, Podwołoczyskach, QOzeruiowcach, Nadbrzeziu 
1 Szczekowej 


Zakład pogrzebowy 


Józefy Nowińskiej 


Krakow, ulica Mikołajska 14, telef, 248, 


składzie wielki wybór trumien metalowych, де 
petowanych i z miękkiego drzawa— oras wieńców 
astucznych, metalowych i агаг! 
Zakład zaopatrzony jest w nawa wspaniale dokoracye, wy- 
ayla słuthę do pogrzebów, w bogatych liberyach atylowych, 
urządza pogr.eby od nujwykwiutniejszych do najskromni 
szych. sa коло aumiernością tialnością czyn 
kia możliwe ustępatwa jmoje mię prow: 
przowozu mulok a wazymtkich i do wtryst ich pun 
ropy. — Powiada do dyspożycyi groby murowane, [рыл 


Warszawski 


i przyborów  s« 
fotograficznych 


w Krakowie, 
nl. Szewska 1, 2. 


Cenmki ilustrowane wysyła się na: żądanie bezpłatnie. 


Zastawione 


brylanty, słalo, srebra 1 inne ko- 
azlowności buz koszłów wykupują 
-| celem kupna po najwyższych 
cenach 418 


M. Brener, jubiler 
Kraków, Szpitalna 9, I. p. 


Chce Pan w łatwy sposób zarobić 


pieniędzy? 988 

to miech Pan zatąda dar- 
mo i oplatnio kai 

ilustr. zegarów, 
ków, wyrobów ji 
skieb, ch бео 
przyborów narzędzi se. 
armistrzowskieh | towa- 

rów muzycznych 


w, Zieloma I. 3/181, 


F Pamm, Kral 


IRIRI IKIH NINI MIKIN II IRWIN 
Porter angielski oryginalny мрії »ny ж 


я 
х В 
x 
х 
x 


ШЕ 


с ik, dostawca dworu 


Kraków. 


x 
x 
х 
х 
х 
х 
LJ 


stulca. kurcze są chori bami, ktdrych 
nigdy lekceważyć nia tzaie Najskuta- 
iejscym środkiem p zeoiw tym cho 
robom ва Fellerm p teczyszczają e pigu ki ra 
bw barawe z marką „Elss-Pigułki", o czem 
świadczy Lysiące p_lziękowań. 6 pudełek ko- 00 

aziue franko 4 K, 18 pudelek 7 Е RO Ы. a 
Feiler? wonny fluid z esencyj roślinnych z war 
ka „Elaa-Flalt"_12 паруе alho 8 podwójnych 

Aaszuk sprzedaje za Ń K wytwórca E. V. Fall 
aptekarz w Stublcy, Elsapiatz Nr. 126 (Ktoncyaj. 
16—21 


ferpienia i dolegliwości żołądkowe, utru- 
G dnione Irawienie, brak apetylu, zatkaniu 


кон. 
Bardzo dobra гу! 
 poltara хо} ka 
wklęsła kor J т! 
К, bard: 
brzytwa, buóro dob р 


Wysyła za zaliczką 
ar. 508 (Czechy). 


ów kor. 5%, api 
HANNS KONRAD, dam x 
Bgato Шамс, polski сарык a przeszlo 1004 гус rami na żądania darmo i uplata, 


PALARNIA KAWY 


енна, poleca częściowo 
рерна а 
PALÓRDIA Kawy „| prłoanie 


A wyborows gatunki 


ES Бару palonej 


Najnowszym 
1 „ajsepEZYM вро« 
xofiem za pomocą 
„игини powietrza” 
po cenach 
najniższych, 


M. JAWORNICKI. 


түпкі, Kielbasy 


TUCHOWSKIE 


czysto wieprzowe, папе ze swej 
dobroci, poleca handel 


Stanisława Miętusa 


J(raków. ul. Szpitalna 1. 18. 
1 


NA ŚWIĘTA! 
IYLAIMAS YN 


s 


Wina 


austryackie”i węgiorskia 


Miód praśny 
„ Adki i rumy 


Kamieniarski Zakład 


pol zarządem ап 


JÓZEFA KULĘSZY 


naprzeciw cmantar:* w Kratowie, 
poleca wialki w; dr gotowych 
pomników, jak również i gre- 
howców, Lióre jak w miejscu 


hgatunknok 4 


"Farby i lakiery 


Żutniówka stara w szampankach 


А, НАМЕКА: 


W KRAKOWIE. x 
GENE RECE MININ MIKE ICER KAKA | 


tak i na pr winoyi wykonuje, убт 


oraz wszelkie towary ka- 
lonialne poleca 


J. SITEK 


Podgórze Rynek 5. 


Płótna lniane 


i wszelkie tkaniny 
pierwszej jakości 

po canach najniż'zych poleca 
własnego wyrobu 


за 96. 


911іестузіам Gonet 


w Korcz nie, 


i Na zbiiżające się święta Wielkanocne 


i 


Artykuly 


polecaja niestędne w każiym domo nsstepająoo 


Nasą woskową da рой. 
Мың Калет do рванай | 
Farby alejna da podlóg. 
Farbę barsztynowo-| 
dłóg wyroku kraj 
танага 1 Spółki 
Russtynowg glararę d 
nej frmy L Мат w 
Farhq bursniynowo. 


Aparaty do troterowania podłóg 
| Szczotki Szczotki 


do froterowania podłóg enia mebli 
do zamiatania enia obuwia 
do czyszczenia sukien 

do aksamitu i kapuluney 
da sufitów 

Łopatki blaszane do śmieci 
Mieszki do samowarów, 
Trzepaczki trzeinowe. 


do mycia fuszek i szklanck 
da czyszczenia szkieł i lamp 
do szurowania. 

Piórkowce do zamiat kurzu 
Srodki do czyszczenia metali. 
Łopatki i szczotki do okr, 


głową da pad dg 
lynowy czysty, һетһат- | 


Ważne dla roluików! 


Anlidine poz шоу azalia 
w dla roślinszkodliwe robactwo. 


„Porkin Ресивіп“ 
i wapno pastewne dla bydła. 


Znakomity 


wytmlożkiem, azczególmej dla kościołów wilgotnych, są 
palaeania 


„dne pod względem nadzwyczajna) trwałości, m bardzo 
afsktowno 


SZARE 


bńliwy ze garek 


Fisacye drogi krzyżowej 


kiauzonkowy 
kalarowana na matalu woramnch zwykłych gotyckich i romańskich | S9godx.idący 
wyrabiane obeonia w Puryżu praoz firmę Pi пете. Rusund, nadwomogo | = napisem 

ЈаЫ еза Ojoa świętego. Syalem Roskopf 
KSIĘGARNIA KATOLICKA pa za: 
9 А «pięknym 

Dr. Władysława Miłkowakiego DAP ICN O 

w J(rakowie, ul, św. Jara 8, (Hotel Saski) 1240 sztuk sl. 10.— da nabycia 

w sisładzie 


пы тушаа jedyne zastępatwo tych atanyj ma całą Polska; pizeńyła 
ов, пів jedne stany oa okaz i objuśniw o cenie, którw jesl bardzo 
umiarkowaną. 23 


lgnscy Гур, Kraków, Floryańska 49, 
Ganuiki darao 1 


-szy fabryczny skład 801 


PARASOLER 


w najświeższych paryskich wzorach, oraz 


PARASOLI I LASEK 


Nadto poleca w wielkim wyborze 


ASKI DAMSKIE 


najswieższe wzory 


Sękawiezki, Jfrawaty, Jlołnierza, Waalki, Pończochy 
damskie, dla dzieci «тз: Skarpotki, po cenach bez konkurencji. 


Anastazy FRONCZ morska 1. 


381 


Najpiękniejszą mąkę — Codziennie świeże dro- 
żdże, prasowane i proszkowe — Czekolady do 
ciasta i deserowe -- Owoce południowe, wanilię 
borbońską, marmolady, powidła, śliwki — Miód 
praśny — Dobarowe wina węgierskie i austryackie — 
Koniaki, starkę, śliwowicę, rumy — Herbaty ro- 
syjskie, ceylońskie i chińskie oraz wielki wybór 
cukrów czekoladowych, owocowych i pomadko- 
wych do ubierania tortów 
POLECA HANDEL KOLONIALNY 


POD FIRMA 


Stanisław Lód! w Krakowie 
ulica Szewska L. 27. 


811 


~ Wydawca: [супа =zczepańska. Redaktor odpowiedzialny: Ludwik Szczepański. 


Szczotki i Apuraty hygieniczne do 
ozyszczenia dywanów. 
Artykuły do czyszczenia naczyń, 
sprzętów kuchannych, okien, 


Sznury do rolet. Sznury do kielizny. 
Aparaty do prania. — Wyżynaczki 
z gumowymi walcami. 
Maszynki do prania blaszane i mar- 

murowe — 
nia ду — Ора! Арһашгоп 
ydełka — Amoniak — Korę 


Reim i Sp ,ółka 


Rynek АЛАНУ. EEN А-В. 


do potrzeb domowych! 


ekwilaj — Koizeń mydlany i inna 
śrudki do czyszczenia aukien od 
slam- Farbyi krochmal do li snek. 
Farby do farhowania matery i piór. 
Wykluwacze do zębów — Farby 
do potraw. cukrów i liki: rów. 
Śradki do czyszczenie obawia — 
Szczotki do wycierania nóg- 
Rogótki kokosowe, żelazne i szcżot= 
hadniki kokosowe, сега 
О ТА 
oerstowe i japonskie. 


drzwi i t. p. 


ieszadła do wysuwa- 


CERATY 
na meble i stoły, gładkie 
=== j kolorowe. == 


Najtańszy skład w Krakowie! 


Grodzka 58. 


ińskiego srebra. 


Zoo ERC 


тишен ht 


sr 


Ворт 


yztl 


і 


iwyrob 


ж NAJAN VA = pb 
ENI ILGOLDWASSEA K MON 


Do 


Ma też па składzie 
Srebra stoławe 


Rzadowa 


fabryka wód mineral, sztucznych i specyalnych leczniczych 


uprawniona 


pod Arma 


K. Rząca i Chmurski w Krakowie 
przy ul. św. Gertrudy pod Nr. 4 
wyrabia pod kontrolą komisji Przemysłowej Tow. Lek. polecona 
przez toż Tow 
wody mineralna sztuczna 
odpowiadająca składem chemicznym тойот: Ailińskiej, езй. 
blerakiej, Selterskiej, Vichy, Maryenhadzkiej, Homharg Kissingen 
tadzież 
spacycinia lacznicze 
litową, bramamą. jodową, telazistą, kwaing e та 
lecznicza пог! х przepisu Prof, Јам 


Sprzedaż cząstkowa w aplekach 1 drapuerynch. Cenniki m 
Besas, 
Do Ameryki 

i Kanady 


jak: 


nr 
а przewozi najszybciej na Rotterdam 
słynna na cały Świat 


ROLLAND-AMERYKA 


ESEE 


мя 


| WeLwowie ШШ 69 


RGREZGNE аса lozko 


Zastępstwo na Galicyę 


PRR 


